PARYŻ, Konferencja ambassd:rów, 
= m której od 20 maja wycofano na  żąda- 
' mie rządu angielskiego kwestję górnoślą: 
| ską, dziś, mimo to dyskutowała „nad: pro: 
( pozycją Parciwal-Marini, tyczącą sią o- 
| dania niektórych powiatów Polsęe i Nien- 
ceum. ` X 
Przedstawiciel] Francji, ambasador Ja-' 

les Cambon, oświadczył w imieniu Fran- 

ej, że byłoby dziwnem przyjmowanie po- 
dobnej propozycji, skoro. powsteńcy pol- 
scy wyrazili- zgodę: ma ustępstwa: * Po 
dość żywej wymianie zdań, postanowiono 
< rażądzć od komisji sojuszniczej w Opolu 
j wyjaśnień, co do kilku praktycznych kwe. 
stji, związanych z projektem 
eripi. 
j Angielsho ambasada -w Paryżu komu- 
nikvje w tej sprawie notę vaznsozającą; 
' że propozycja Perc.Val-Marini ma na celu 
; jedynie ustalenie autorytetu komisji mig- 
_ dzysojuszniczej na całem terytorjum ple- 
bięcytowem (sit!) nie przesądzając wcale 
decyzji ostatecznej. 
W rzeczywistości natychmiastowe przy- 


"ug 


Parciwal- 


znanie powiatu rybnickiego i pszczyńskie= 


go Polsce osłabiłoby nasze szanse, j onie- 
waż obwód centralny, który ma zostać 
. pod okupacją wojsk koalicyjnych, od- 
_ dzielony - 
~ załby 815,010 głosujących za Niemcamj, 
a 260.000 za P.lską. Nie należy dowie- 
rzać zapewnieniom angielskim. Londyński 
kore spondent „Tempa* donosi, że Foreign= 
Office rregnęłoby , utrzymać  niepodziel- 
, ność trójkąta Gliwice—Bytom—Katowice 
(1 ponieważ trójkąt tan ma większ.ść nio- 
" miecką, przyznać go w całości Niemcom, 
Korespondent „Petit Parisien* podaje 
a Londynu, iź Foreign Office uważa pro- 
ożycję hr. Sforzy za zbyt korzystną dla 
olski; francuskie min. spraw zagran. 
oświadcza, że projekt Sforzy jest absclu= 


tnie niedostatecznie uwzględniający inte- ` 


resy Polski. Różnica więc zdań pomiędzy 
Peryżem i Londynem jest bardzo. znaczna, 

Korespondent „Matina* donosi z Opo 
la, iż jest rzeczą pewną, żę rząd angiel- 
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Sląsk=W" Radzie, ambasadorów. 


Dałaza gra dyplomatyczna. — Zapewnienia angielskie — Kw- 
stjonarjusze dia komisji w Opolu. — 
Projekt włoski. 


od Rybmika 1 Pszczyny wyka: 


Sroda-dniń 1 Czerwca 1921 roku. 


DZIERNIK POLITYCZNO-SPOŁECZNO LITERACKI 


Stanowisko Francji. 


ski zadecydowawsży, 28 cały okręg prze 
mysłowy będzie niemiócki 1 pozwoliwszy 
na rozgłoszenie tej decyzji, sprowokował 
powstanie” polskie. T 


bandy niemieckie, jednakże groźba oku- 
pacji zagiębia Rahr przez Franeję pokrzy 
żowała plan anglo-niemiecki. 

- „TPempa* w artykule wstępnym prote 
stuje przeciwko blokadzie okręga prze- 
mysłowego, zorganizowanej przez Bank 
Rzeszy i niemiecki zarząd kolei żelaznych 
ta blokada popycha masy polskie do czy» 
nów rozpaczliwych i gwałlownych i do: 


daje» odwagi oporowi Niemców. ~: 


PARYŻ, W kołach oficjalnych przy= i 
= puszozają, 8 do środy bieżącego tygod- 
Opola dpo: 


„nia Komisja sojusznicza w 
wie na pytania, postawione przez Radę 
ambasadorów, a więc w środę dyskusja 
nsd propozycją Perc Vala— Marini będzie 
mogła być wznowiona w Radzie, - 

Główne pytania postawione Kotnisji 
opolskiej są: WIĘC 

1-0 Jaka jest lięzba i jaky stan mo- 
ralny wojsk Korfantego. ć 

2-0 Czy Niemcy wstrzymali swe przy 
gotowania i jaka jest liczebność oraz war 
tośś niemieckich oddziałów Hoefera. 


-go Uzy tomisja w Opolu w dalszym 


ciągu zamierza zająć przez wojska koa. 
licyjne pas neatra!ny pomiędzy frontami 


„polskim i niemieckim. 


-. W celu wywarcia presji na Francję 
rżąd angielski ogłasza za peśrednictwem 
biura Reutera notę, w której wyraża moo 
ną nadzieję, że rząi francuski, mimo pro 
pozycji Le Ronda, przychyli się do wnio. 
sku Percival — Marini, Nota Reutera do 
nosi, że rząd angielski pragnie jaknaje 


* Prius zebrania. się Rady Najwyź: ` 
szej, 


Francuski punkt widzenia został usta 
łony w nocie, wręczonej przez dyrektora 
wydziału politycznego na Quai d'Orsay 
p. Bertheiot ambasadorowi angielskiemu 
Hardn'owi, 

koń: 125 F Km w 
i 


rmy. 


0 Górny Sląsk. 


Niemcy rozpoczęli walkę 
z Francuzami. 


Niemcy planowali w Bytomiu atak na 
zogo francuską, 

Miasto szczelnie zamknął otaczający 
je pierścień powstańców, którzy nikogo 
do miasta nie wpuszczają. Również pil- 
nie piłaują miasta zagrożeni Francuzi. - 

Ruch kolejowy otwarty onegdaj przez. 
powstańców, wobec takiej sytnacji, musia 
no przerwać na nowo. f 
| W mieście przyszło do walk uliczm 

nych. 
Niemey otworzyli na Francuzów i Po 


łaków ogień karabinowy Graz awalali ka 

mienie z dachów. Jest bardzo wieln zabi 

tych i rannych Polaków, a podobno i 
rancuzi mają straty w ludziąch. 

Mimo to udało się Francuzom opano= 
wać sytuacją, Ogłoszono stan oblężenia. 
Po godzinie 7 nie wolno nikomu wycho- 
dzić na ulicę, co jednak nie przeszkadza 
ło Niemcom całą noc z soboty na nie- 
dzielę i cały dzień niedzielny atakować z 
zasadzek tak Polaków jak i Francuzów. 


Czy będzie podział G. Sląska? 


Rozpowszechniona została wiadomość, 
że komisarze angielski i włoski między- 


0 powstanie miało 
wywołać najazd i obsadzenie Sląska przez' 


Ne. 95. 


mk. 
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sojuszaftzej komisji na GQ. Sląska prze- 
dłożyli Radzie ambasadorów propozycję 
w sprawie częściowego podziała Q. Slą- 
ska, i że mają zamiar w ten sposób odło 
żyć do czasu bliżej nieokreślonego poż 
dział okręgu przemysłowego, przyczem 
mogło zachodzić przypuszczenie, że wszy: 
stko to, co nie zostanie natych miast przy 
znane Polsce, musi w sposób nieuniknio 
ny powrócić do Niemiec. Wobec powyż 
szego Agencja Havssa dowiaduje nie, że 
chodzi w samej rzeczy tylko 0 środki 
praktyczne, przeznaczone do tego, aby 
przywrócić spokój na G. Sląsku, w ża- 
dnym zaś razie nie ma się tu do czynie- 
nia z propozycją, przeznaczoną do defini- 
tywaego uregulowania sprawy podziału 
terenu plebiscytowego. 


Rząd powstańczy uruchomił 
kopalnie. 


„Powstanieę* donosi; 
| Sprawa ur 
puje z każdym dniem naprzód. Przecięz 
tnie około 80 proc. robotników zajętych, 
w górnictwie i hutnictwie powróciło: do 
pracy. Produkcja węgla wynosi około 60 
proc. produkcji przed wybuchem powsta- 
nia, Na liniach kolejowych zajętych przez 
powstańców zaprowadzono normalny ruch 
towarowy. Wysyłka węgla odbywa się 
prawidłowo, 


Zerwanie zawieszenia broni. 
Zażarte walki. 


- Zawieszenie broni, zawarte onegdaj 
za pośrednictwem komisji koalicyjnej, uie 
trwało nawet 5:iu godzin. Onegdaj wie- 
czorem zewrzały znów zażarte walki na 
froncie, oraz w miastach, Bytomiu i Gli- 
wicach. W sobotę o godzinie 5 po połu- 


„dnia, Niemcy, pomimo rozejmu, zaatśko= 


wali powstańców pod Oleśnem, w Dębo- 
wicach, oraz na poładnie pod Racibo- 


uckomienią przemysła postę 


Nadesłanych rękopisów, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nie zwraca. 
ic ranni m e o kr aaa A a a ALA 
Na zasadzie uchwał Zjazdu Związku Prasy Prowincjonalnej, wszyetkie komunikaty instytucji prywatnych i społecznych podlegają opłacie 


rzw. Niemcy liczyli na to, że powstań: 

cy zaufają” zobowiązaniem - niemieckim i 
zmniejszą dozór na froncie." Ale: dowódz 
two grup powstańczych nakazało mięć 
się na baczności, to też zdradzieckie'atą 
ki odparto ma całej linji. W jednem tył 

ko miejsca niemcy wpadli do jakiejś wsi © 
i część mieszkańców wycięli, a część u- ` 
prowadzili. 


Na południowym odcinku powstańey 


nietylko odparli ataki, lecz w pościgu 
nieprzyjaciela przeszli na lewy brzeg Q= 
dry i tam utrwałają swoje nowe +po* 
ŁYCcje. i HEF 
j Pa mają przewagę liczebną nad 
powstańcami (o 14,000 ludzi), natomiast 
powstańcy przewyższają ich pod wzglą- 
dem jakości, pomimo, że niemcy posiada- 
ją tak doświadczonych wodzów, jak Hoe- 
far i Arnim. z 


< Jak się dowiadniemy, niepokojąca  . 


sprawa monetarna na Q, Sląsku, spowo= 


dowaną brakiem gotówki, na najniezbę: | 


dniejsze wypźaty, ma być w dniach naj- 


bliższych załatwioną, w formie przygoto» ` 
wywanej już od kilku dni, własną mone- 

tą górnośląską. Moneta ta ma być opar- 

ta na roak ji do franka francuskiego, a 
mając podstawy konkretne w olbrzymich 
bogactwach G. Sląska, będzie rowną war 
tością francuskiej "monecie opartej na - - 
parytecie złota. 


Sląsk prowadzi tranzakcje 
handlowe. 


Ekonomiczny stan skomplikowanej 8y 
tuacji gospodarczej został już poprawió+ 
ny przez to, że rząd powstańczy rozpo- 
czął już sprzedaż większych ilości węgla 
i spirytusu. za gotówkę.  Przeprowadzo= 
no już znaczne tranzakcje bandlowe z 
Francją, Polską i Czechami, W ten spo 
sób eksport rosnący z każdym dniem pro 
dukcji górnośląskiej jest zapewniony. 


. — aż 


Krwawe walki z komunistami. 


2 zabitych i ll ranionych. 


SOSNOWIEC 51.5, (Telefonem) Wozo 
raj miał się odbyć wiec komunistyceny w 
Dąbrowie, który rozwiązano. Dzisiaj usja 
łowali komuniści zebrać. się powtórnie. 
Zzromadzili się przed gmachem związków 
zawodowych i usiłowali go zdemolować. 


Zawezwauą policję przywitano gradem 
kamieni. Zaatakowani policjanci zrobili 
użytek z broni, poczem wywiązała się 
walka. Sześciu policjantów odniosło rany, 
po stronie komunistów jest pięciu ranio. 
nych i dwóoh* zabitych. 


ii c Zu ia ZWIERZE ŚJ AÓZCOK OOOO 


Wiadomości polityczne, 


Salzburg chce należyć do 
Kiemieo. 


Głosowanie ludowe w Salsburgu ode 
było sią w zupełnym Spokoju w samem 
mieście liczba głosujących wynosiła 28700 
Z tego 28350 opowiedziało się za przyłą 
czeniem do Niemiec. W całym kraju li= 
czba głosujących wynosiła 126000, przy- 
czem 86 pr. głosówało za przyłączeniem 
do Niemiec, 


"Rada Najwyższa. 


Wbrew dotychczasowym wiadomoś- 
ciom termin posiedzenia Rady Najwyże 
me w Boulogne nie został jeszcze usta- 
ony. : 


Oświadczenie Brianda. 


W nocie rządu francuskiego, doręczo* 
nej w dniu dzisiejszym angielskiemu urzę 
dowi dla spraw zagranicznych, podnosi 
Briand, że jedynie Polący zadość uczyni 
li przedstawieniom im poczynionym przez 
rżądy sprzymierzone, podczas gdy Niem- 


14 
-| 


% 


i 


Własna moneta górnośląska. - RZ 


Ug 


3 niebezpieczeństwo, 
= som wschodnim wynaradawianiem się lu 


oy w dalszym ciągu przedostają się przez 
granicą na G. Sląsk, wywieszając obee. 
nie na drzewcach dawne sztandary co- 
sarskie. 
Depesza do Anglji. 
Do prezesa nowej grupy  koalieyjnej 


nai ię angielskiego Sir Ernesta Wil 
_ (a, 


k am depeszę następującą: 

„W imienia 75 członków naszej gru- 
PY parlamentarnej spieszę podziękować 
członkom Pańskiego stronnictwa za u» 

p zejme przyjęcie, jakiego doznał nasz 


i  czonek poseł Brun wraz z panem Adam- 


skim, a Panu osobiście, za artykuł ogło- 
szony w „Times'ie*, w którym, omawia: 


jąc stosunek Polski do Górnego Sląska, 


zajął Ban tak bezstronne i sprawiedliwe 
ałanowisko. Stara polska przyjaźń i po- 
dziw dla narodu angielskiego powodują 
uczucie głębokiej wdzięczności w naszym 
kraja za wszelkie objawy sympatji i spra 


~ wiedliwości nam okazywane. Jesteśmy po- 


wni, że zajęta przez Pana przyjaźń dla 
Polski stanowisko podzieli w przyszłości 
znaczna większość waszego szlachetnego 
narodu,’ 

Prezes związku ludowo-narodowego w 


Sejmie Polskim. 
(—) Marjan Sejda, 


Rada ministrów w sprawie 
przesilenia. 


P. A. T. komanikuje nam: Rada Mi. 
nistrów na nadzwyczajnem posiedzeniu, 
odbytem w dniu dzisiejszym uchwaliła 
jednomyślni: ze względu na wytworzoną 
ogólną sytuacją nie obstawać przy swej 


dymisji, i 


Na kresy, Polsko! 


„Lud nasz się ruszczy. 


T[ylokrotnie podnoszone w pismach 
grożące naszym kre- 


du polskiego, nie zdołało dotąd pobudzić 


_ społeczeństwa do jakiegoś; stanowczego 


czynu. Dawniej za rządów obcych można 
było usprawiedliwiać swoją bezczynność 
brakiem swobody w działania. Obecnie 


_ jednak pie wolno nam dłażej tolerować 


tego stanu i musimy za każdą cenę wyjść 
z nuszej inercji wobec gwałtownego ru- 


-~ maCzenia się mas ludowych. Naszego twier 
_ dzenia nie opieramy na bezkrytycznych 


podstawach, tylko na wypróbowanych da» 
tach statystycznych. 
Wychodzący w Tarnopolu „Głos Pol- 


= ski" pisze w tej sprawie: 


„Nam chodzi jedynie tylko o to, byś- 
my położyli tamę dalszemu postępowi ru 


tenizacji naszego ludu i w ten sposób 
spełnili swój obowiązek wobec sprawy na 
rodowej i w następstwie mogli dać ng- 
szej granicy politycznej, i tak już histo» 
ryczaie i etnograficznie skrzywdzonej, 
naturalne oparcie Napełaia to nas wiel 
ką troską o przyszłość naszych kresów, 
gdy patrzymy na stele utrzymującą się 
tendencję wyparcia naszej granicy etno- 

aficznej na zachód przez żywioł ruski. 
est bowiem rzeczą udowodnioną, że w 
przeciągu 45 lat juź po konkordji ży- 
wioł polski w wschodniej Małopolsce po: 
niósł stratę około miljona dusz na rzecz 
obrządku i narodowości raskiej. Powoła 
jemy się jaż w tym kierunku nietylko 
na bardzo powaźne pisma polskie, ale na 
dzieło, pisaue przez Niemca pod tytułem 
„Unter uns—ohne Maske“ A. v. Raedlitz 
str. 19 i 20 Wien 1912. 

Jak ta” dewastycja duszy polskiej od 
bywa się w szczegółach, niechaj posłużą 
następujące daty statystyczne, 

Obliczając przyrost normalay ludno= 
ści wiejskiej, dochodzi powyżej cytowany 
autor drogą porównania przyrostu ludno- 
ści polskiej a ruskiej do wnioska logis 
cznego, że djecezja przemyska w jednem 
tylko dziesięcioleciu od r. 1865 do roku 
1875 straciła dusz polskich 114,299, ktò- 
rą to stratą odnajduje autor w statyety- 
ce ludności ruskiej tej djecezji, wykazu 
jącej oprócz normalnego przyrostu nadto 
jeszcze tych właśnie 114,000. 

Nie lepiej dzieje się w archidjecezji 
lwowskiej, gdzie strata ludności polskiej 
w 25 latach, a mianowicie od r. 1855 do 
r. 1878, wynosi 76,924 dusz, a w latach 
od 1882 do 1884 21,568 dusz (patrz Pra 
wosławie w Rosji i jego podłoże w Gali 
cji, odbitka z gazet kościelnych. Lwów 
1913). Duiekanat tarnopolski liczył w r. 
1850 dusz 39,589, a w roku 1859 dusz 
40,690. Przyrost ludności wynosi tedy 
w przeciąga całego dziesięciolecia 1,101 
dasz a normalnie liczyćby winien conaj- 
mniej 14,000, z czego wynika, że w tym 
czasie zruszczyło się około 18,000 dusz 
polskich. 

Na kresy, Polske! 


- wę 


ik 
Kronika. 

Kupcy miejscowi w Pozna- 
niu. 

W poniedziałek wyjechała z Częstocho 
wy na Targ Poznański delegacja kupców 
w liczbie około 40 osób, _ 

Z Rady miejskiej. 

Wobec nie dojścia do skutka posie- 
dzenia Rady miejskiej w dniu 25 maja z 
powodu braku quorum powtórne posie« 
dzenie z tym samym porządkiem obrad 


odbędzie się we czwartek, o godz, 7 i pól 
wieoz, i jako zwołane w drugim terminie 
—będzie prawomocne bez wzglądu na 
ilość obecnych członków Rady. 

Zawiadomienie. 

Na preśbę Chrześcijańskiego Związku 
Zawodowego w celu [uregulowania stosun 
ków najmu i pracy służących w Często* 
chowie, zapraszam panie bez różnicy wy: 
znań na konferencją w powyźszej spra- 
wie na dzień Zagi czerwca o godz. 5 wia 
czorem do Stowarzyszenia św. Żyty, ul. 
Kościuszki nr. 38, 

Jaknajliczniejszy udział pań pożądany. 

Inspektor Pracy. 16 Obwodu 
P. Podgórski. 

Q polepszenie bytu urzęd- 
ników państwowych w Czę- 
stochowie. 

Dowiądujemy się, że do Częstochowy 
przybył w dniu dzisiejszym delegat Mini 
sterstwa Skarbu p. Greger, celem zbada- 
nia miejscowych stosunków Oraz położe: 
nia materjalnego urżędników państwo. 
wych miasta Częstochowy i powiatu, 

Znając krytyczne piłożenie urzędni= 
ków państwowych, którzy nietylko po- 
zbawieni są przyznanych przez Mirister- 
stwo Aprowizacji, dodatkowych przydzia. 
łów żywnościowych równieź nie otrzymu« 
ją miejskiej aprowizacji od dłuższego cza 
su, przeto zmuszeni są nabywać wszel- 
kie produkiy pierwszej potrzeby w wol: 
nym handła po cenach bardzo wysokich. 

Sądzimy, że Ministerstwo Skarbu, któ 
re wykazało chęć polepszenia doli urzęd- 
ników państwowych w Częstochowię, prze 
syłając delegata — nie zawiedzie nadziei 
tych ostatnich i nczyni zadość sprawie- 
dliwości. 

Pielgrzymka z Ameryki. 

Dowiadujemy się, że w połowie czer- 
wca wyjeżdża z Ameryki pielgrzymka 
polska do Częstochowy. Organizacją piel- 
grzymki zajmuje się ksiądz Józef Chod. 
kiewicz, proboszcz z Grenville pod Now- 
Yorkiem, Przybycie rodaków z 2a oceanu 
powita niezawodnie Częstochowa z całą 
serdecznością, zadzierzgnie ono bowiem 
węzły łączące polonją amerykańską z 
Polską, 


Podwyżka tąryfy kolejowej. 
Warszawska dyrekcja kolei państwo: 
wej podaje do wiadomości, że zgodnie z 
dodatkowem rozporządzeniem ministerjum 
kolei żelaznych, podwyżka taryfy na prze- 
wóz bagażu, przesyłek nadzwyczejnych 
oraż czasopism, broszur i książek z dn. 
1 czerwca r. b. wynosić będzie nie 100, 
jak omyłkowo zostało podane, lecz 150 
procent. : 
Radomsk—G. Siląskowi. 
W tygodniu ubiegłym, dzięki intensyw 
nej pracy, wysłano na G. Sląsk wagon 
żywności, który przeznaczony został dla 
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powstańców. Ogólna wartość, wysłanej 
żywności wynosi około miljona mk, 
Ścisłe zamknięcie granicy 


` polsko-śląskiej. 


Sskretarjat Tow. Obrony Zach. Kre- * 
sów zawiadamia: 

Grani:a polsko-śląska jest zamknięta, 
Przejście niedozwolone nawet Górnośląz: 
kom, przebywającym na terytorjam Rze 
ozypospolitej polskiej, o ile nie mają ur 
rzędowego wezwania. 

Odczyty muzyczne. 

Pod egidą szkoły muzycznej Zorgani- 
zowany został szereg odczytów 0 mazy: 
ce polskiej, rozpoczęty prelekcjami, prze« 
dewszystkiem o _ Szopenie, pępazian 
objaśnieniami na fortepianie, ciągu 
maja kierownik tejże szkoły prof. L, Wa 
wrzynowiez wypowiedział odczyty te: dla 
członków Związku muzyków polskich, dla 
uczenie szkoły muzycznej, dla uczęnie 
gp eg i seminarjum p. T. Buszówny 
w lokalu gimnazjam. W poniedziałek dn. 
30 dla licznie zebranych pod opieką pro- 
fesorów — uczniów 2-go gimn. państw. 
W piątek o godz. 6-ej odczyt ten będzie 
wygłoszony w gimnazjum SS. Na- 
zaretanek, Po wyczerpaniu tematu o Szo-, 
penie, nastąpią bezpłatne odczyty o in- 
nych kompozyturach polskich. 

Obiecujący synalek. 

W nocy 2 80 na 3[ maja Dawidowi 
H-lgotowi, zamieszkałemu na Starym 
Ryoką Nr. 25 skradziono z patr skóry 
ohromowej, wartości 10 tys. mk. Jak się 
okazało, kradzieży dopuścił się syn po- 
szkodowanego Pitnkus Helgot, lat 17 i 


kolega jego Szulim Mendelbaum. Część . 


rzeczy Odnaleziono. Mendeltanma zatrzy- 
mano. Helgot zaś zbiegł w niewiadomym 
kierunku. 
Podziękowanie. 

. Za mb. 81788.26 fən. złożonych, jako 
ofiara przez Bank Ziemiański w Często- 
chowie na rzecz schroniska dla parality: 
ków pod wezwaniem św. Antoniego. Szła 


da serdeczne „Bóg Z»głać*, x 


Zarząd Schroniska. 

Schwylanie bandyty. 

Jak już donosiliśmy na zamieszkałego 
na Kulach rzeźnika Jana Rutkiewicza dwaj 
maa dokonali napadu, rabając mu 20 
ys. . 

Obecnie jeden z bandytów, zamieszkały 
przy. ul. św, Rocha Józef Walczak został 
ujęty, Część pieniędzy zrabowanych ode 
brano, 

Aresztowanie złodzieja. 

Dała 30 maja zatrzymano, poszukiwa- 
nego przes „Gazetę Sledczą* Fr. Dogo- 
wackiego, który w lutym r. b, we wsi4 
Kecelinie, pow, włoszczowskiego, skradł 
Piotrowi Petralskiemu owcę. Zatrzyma- 
nego odesłano do sądu | rewiru w Czę- 
stochowie, 


SELMA LAGERLOF. 


Dziwy Antychrysta. 


Nosi broń przy sobie, Do miasta rodzinnego po- 
wrócił po to tylko, aby wzniecić bunt i pomagać ban- 
dytom. 

Dziewczyna nie potrzebowała dodawać nic więcej 
Donna Micaela była przerażona. 

A więc to jego zapowiadały gońce złowróżbne! 
A więc to on, Gsetano, miał ctsnąć z chmur na świat 
pioruny|... ; : 

i Tego nie spodziewała się nigdy! 

Była to kara i zemsta jednocześnie! Właśnie ou 

musiał być sprawcą nieszozęścia! 


(Worm. z E meme em 


86) 


żywi dł” 

Od kilku dni uspokoiło s'ę nieco. Mówiono, że 
wszyscy sowjaliści, którzy agitowali na „wyspie, zostali 
aresztowani, że iskry rewolucyjne, roziskrzońe w m8. 
łych miasteczkach, zgaszono w zarodku. 3 

Zdawalo się, że rewolucja została stłumiona. 

I w takiej chwili zjawia s'ę !Alagona, za którym 
lad pójdzie z pewnością. Tłum czarny, stojący nieru= 
chemo na rynku, ruszy się... bandyci o twarza-h zwie 
rzęcych przekrodozą Simeto... Falco Falcone na czele 
bandy zkójeckiej wyjdzie z kamieniołomów. 
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t Nazajutrz wieczorem Gaetano przemawiał na ryn 
ku. Zaczął od tego, że wspomniał, jak siedział przy 
studni i przygląda” się łudziom, którzy przyszli czer- 
pać wodę, ~ 3 
Pracował trzy lata, masiał wyrzeć sią tej rs doś. 
ci, jaką spra la widok najpiękniejszych daiewcagt, któ 


re na głowach, niosąc ciężkie kruże, idą krokiem zwa 
wym, a uroczystym. 

„Ale do stadni przychodzą nietylko młode dziew- 
częta: przychodzą tu ludzie różnego wieku. Wszyscy 84 
biedni i nieszczęśliwi; gdlatego postanowił powiedzieć 
coś o przyszłości, 

I obiecywał wszystkim, że niebawóm nastaną le- 
psze czasy. Starej Assuncie powiedział, ze codziennie 
będzie miała chleb, niepotrzebując żebrać o jałmużnę. 
A gdy dziwna staruszka rzekła — że niewyobraża 80= 
bie, jakim spósobem stać się to może — zapytał się 
gniewnie, czy nie wie, jakie nadejdą takie czasy, że 
nad każdym człowiekiem roztoczoną będzie opieka tro- 
skliwa... 

Wskazał przykład starego stolarza, który tak 
jest biedny, jao Assunta, a oprócz tego jest słaby. Po 
tem powiedział, że dla takich ludzi muszą być zabez= 
pieczenia na wypadek choroby i przylułki. Tak jak 
jest dzisiaj— dłażej pozostąć nłe może. 

Do studni przyszły wygłodzone dzieci, które ży- 
wiły się tylko odpadkami, znalezionemi na brzegu rzę 
ki lub na ulicy. 

Gaetano położył na ich główkach ręce, i, jak 
gdyby był księciem papującym—obiecał, że im nicze- 
go odtąd brakowbć nie będzie. 

` — Oni są ciemni i nieświadomi—mówił—-nie wie 
dzą nic i nie pojmują, że nastał lepszy czas — a oni 
uwierzyli, że nędza zawsze trwać będzie, 

Podczas tej mowy biedni zaczęii się dokoła niee 
go skupiać, a cn wskoczył na brzeg basenu «ctudni i 
mówił z Coraz większym zapałom. „Jak mogliście być 
—pytał— tak nsiwnymi i uwierzyć, że nigdy już le- 
piej nie będzie? Czyż ladzie, do których prawie cały 
świat należy, mogą patrzeć”na to, żeby starcy z głodu 
marli, a dzieci wyrastały na nędzarzy i złoczyńców? 


Czyż nie wiezie, że na dnie morza i w łovi2 gór są 


nieprzebrane skarby? Czyż nigdy nie słyszeliście o bo- 
gactwach ziemi? Czyż sądzicie, zę dzieci waszych nie 
potraficie wyżywić? Ale nie stójcie tu, mie mraczcie i 


O O e 


nie powiadajcie, że niemożebaem jest inaczej biegu 
rzeczy uporządkować. Nie powinniście wierzyć, że bo- 
gaci ludzie być musżą. Jeżeli tak sądzicie — nie wie- 
cie nic! Nie znacie matki— Ziem! Czyż wy sądzicie, 
że ona nienawidzi któregokolwiek z was? A przykła- 
daliście kiedy ucho do ziemi? 

Wsłachiwaliście się w to, co ona mówi? Czy u- 
słyszeliście kiedykolwiek, że ona kogokolwiek z was 
przeznacza na śmierć głodową i pragnie pozbawić wy 
godnego życia? 

Dlaczego więc nie otwieracie oczów waszych i 
nie łowicie niemi nowych nauk, które po czlym świe” 
cie rozbrzmiewają? Użyż nie chcecie, aby wam było 
lepiej? Czyż tak upodobaliście sobie w waszych łach- 
manach? Qzyż zadowoleni jesteście z kwaśnego szcza- 
wiu i rzeżachy? Osyż nie chcecie mieć dachu nai 
głową? ; 

Ale, choclaź wy nie dajecie wiary w nadejście 


nowych czasów, one przyjdą przecież. Podobnie, jak 


słońce wstaje, chociaż go nikt z łoża morskiego nie 
podnosi, tak nastaną nowe czasy, thociaż o tem nie 
myślicie. Ale dlaczego nie chcecie być tego świadkami 
Dlaczego lenicie się wyjść na przeciw? Dlaczego za- 
mykacie się i boicie blasku nowego światła? 

W ten sposób Gaetano przemawiał dłagi czas, 
a dokoła niego skupiał się coraz więcej biedny lud z 
Diamante. 


j Im dłużej zaś mówił, tem piękniej układała się- 
jego mowa, tem silniej i jaśniej brzmiał jego głos. 
Jasne, czyste jego oczy płonęły ogniem. Wyda- 
wał się ludowi, wpątrzonemu w jego oblicze, jako mło 
dy książe. Był podobien do jednego z potężnych pra= 
dziadów, którzy władzę dzierżyli nad ludem, a złoto i 
szczęście pełną garścią w tłum ciskali. Lud wierzył 
Gaetanowi, gdy mówił, że on da im szezęście. Czuli 


jakieś ukojenie i radowali się, że młody pan ich mi. — 


łuje, 
(à, 0. n.) 
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Z Sejmiku powiatowego. 


W dniu wczorsjszym, w lokalu staro. 
stwa, odbyło się posiedzenie Sejmiku po- 
wistowego. Przewodniczył obradom p. 
starosta inż. Kazimierz Kühn, Porząiek 
Obrad przewidywał rozprawy nad budże- 
tem. Po odczytaniu przez p. Z. Kachel= 
skiego sprawozdania z poprzedniego po- 
siedzenia, przewodniczący udzielił głosu 
ks. posłowi Sędzimirowi, który w imieniu 
T wa Rolniczego i Kółek rolniczych, pod- 
kreślał konieczność podniesienia ` kultury 
rolnej w pow. częstochowskim przez otwie= 
ranie szkół odpowiednich, szerzenie wie- 
dzy rolniczej wśród drobnych rolników, 
popieranie działalności Kółek roln. itd., 
wreszcie „głosił propozycją -udzielania 
przez Sejmik T-wu Rolniczemu na cele 
drovnago rolnictwa mk. 1 miljon, Wys 
wiązała sią dyskusja, wreszcze zgłoszono 
zostały trzy wnioski, z których większość 
głosów otrzymał wniosek p. Bauera, Opies 
wa on, iż Sejmik udziela T-wu zapomogi 
mk. 500 tys., pozostałe zaś 500 tys. wj= 
placone zostaną T.wu w miarę potrzeby 
do decyzji Komisji rolnej Sejmiku, 

W chwili, gdy to piszemy, obrady 
trwaja. 

Lutnia na G. Siąsk. 

W dniu 5 b. m. o godz. 5 po poł. 
w parku Stasz ca odbędzie się korcert 
chóru i orkiestry, Lutni“, pod batutą p'ofe 
sorów K. Wcpał ńskiegof(orkiestra) i E. 
Mąkoszy (chór). 

Doborowy program, wzniosły ceł, 
winny ściągnąć do parku liczne zastęp 
publiczności. Dochód z koncertu od: 
dany będzie do dyśpozycji częstochow 
skiego Komitetu Piebiscy towego. 

radzieże. 

St. Kleszczeńskiemu, zamieszkałema 
we wsi Mstów, przy ml. Garncarskiej, 
skradziono 2 worki mąki, wartości 20 tys, 
marek. 5 

— Nieznani sprawcy słradli A. Krau 
zemu, zamieszkałemu przy ul. Cegielnia= 
nej Nr. 10, gęś, 3 kury, 2 kaczki i ko- 
rzec kartofli, ogólnej wartości A tys. mk, 

Z „Odeonu*'. 

Z«wsze dbały o dobór obrazów teatr 
„Odeon“ wystawia dramat w 5-u aktach 
z życia pewnej znanej urodziwej bohater- 
ki estradowej p. t. „Gwiazda kabareto- 
wa*. Obraz ten pozostawia niezatarte 
wrażenie. W roli głównej słynna E tera 
Carena, Obraz ten niewątpliwie ujrzy 
wszyscy bywalcy „Odeonu”. Nad program 
ciekawe zdjęcia z natury „Szkoła pilotów 
polskich*. Program ten demonstrowany 
będzie do dnia 3 b. m. = 

Z „Paryskiego“‘. > 

W teatrze „Paryskim* wystawiony bę- 
dzie obraz p. t. „Zycie i honor Ojczyźnie", 
który przywędrował do nas aeroplarem, 
Prsywiózł go pewien lutnik francuski, 
Jest to pierwszy obraz, który daje nam 
zdjęcia bolszewickie oryginalną t. j. ro- 
syjską dokonane ręką. Właściwie obraz 
ten stworzony został przez wytwórnię 
„Ruś” częściowo na Krymie, częściowo 
w Paryżu, dokąd „Ruś“ uciekać musiała 
po najściu bolszewików na Krym. 

W obrazie tym zasługuje na pochwałę, 
to że zajmujące epizody, śród których 


wyróżniają się sceny walk pomiędzy białą 
i czerwoną armją, nie są zlepkiem luż+ 


nych scen, lecz powiązane są mocną nicią 
dobrze obmyślonej tragedji z życia ro- 
dzipy, zdruzgotanej przez ohydę  bolsze- 
wizmu. 

Wstrząssjące wrażenie czyni scena, 
kiedy człowiek, który cudem aszedł roz- 
strzelania przez bolszewików, nie chcąć 
powtórnie wpaść w ich ręce, błaga pa- 
trjarchalnego starego ojca, aby sam ode- 
brał mu życie, którym go` obdarzył. I sta- 
rzec prośbie syna w bólu czyni zadość, 

Miłem dla nas jest to, że do roli-głów- 
nego bohatera zaproszono młodego polaka 
Strzyżeckiego, który odegrał ją z wielką 
brawurą i szlachetnym wdziękiem, oka- 
zując, że ma przed sobą wielką przyszłość. 
a a T ZOZ ereen t 


4 okolie Częstochowy. 
Z Panek. 


Piękny przykład jedności i zgody da 
je ah pasta Panki, gdzie proboszcz 
i jego parafjanie wspólnie pracują dla 
dobra parafji, a które notujemy. tutaj 
aby inni mogli brać wzór przy pracy 
nad odbudową naszej Ojczyzny. 

Parafja Panki została utworzona z 


w -2 a 


mw" 


KUBJER. CZESTOCHOWSKI — 


wiosek, należących do parafji Truskola 
sy we wrześniu r. 1919 proboszczem 
został młody i energiczny ks. Mietliń- 
ski. który przybył do Panek z pełnym 
zasobem sił do pracy. Rozpoczął on ją 
od wybudowania szopy drewnianej ma 
jącej służyć chwilowo za kościół, wprzy 
szłości zaś jako dom ludowy, Następ- 
nie rozpoczęto dobudowę probostwa, 
budynków gosdodarskich itd. 
Z wiosną rb. przystąpiono do roz- 
biórki starej fabryczki, na miejscu któ 
rej miał stanąć kościół, a materjał po- 
chodzący z tej zrujnowanej budowy zo 
stał użyty na kościół. Z wielką obawą 
przystądiono do tej pracy, zwłaszcza, 
że paratja niezbyt liczna 2600 duszi w 
dodatku składa m zj rob; kilku- 
morgowych rolników przy glebie piasz 
czystej, a więc niezamożaych, Ks. nie 
zrażonmy trtdnościami rozpoczął 
przygotowanie materjałów iw końcu 
marca zaprosił ach parafjan do pra: 
cy. Ów o 
tów które musiały być 


ŚCI 50 
metrów, a wobec ziemi niestałej 


porusza 


„nej obliczano pracę na tygodnie tym: 


czasem zbiegło się 500 parafjan iw 
jednym dn'u robotę ukończono. Zaraz 
po świętach rozpoczęto budowę. Koš- 
c:'ół jest murowany z cegły według pla 
nu budowniczego Rudera z Warszawy, 
w.stylu odrodzenia z wieżą na froncie 
kościoła i 0 5-nawach, długości 42me 
try, szerok. 18 metrów, mury wzniesio- 
ne obecnie do wysokości 5 mtr. 

W dniu 16 maja przybyły specjalnie 
delegał kapituły. Włociawskiej ks. Dzie- 
kan Zawadzki z Zajączek w asystencji 
8 księży, dokonał dacon apos wię- 
cenia kamienia węgielnego, poczem 
na miejscu budowy <odprawił Sumę, 

odczas której Słowo boże wygłosił 
Ę Straszewski z Krzepic. W uroczy» 
stości uczestniczyły tłamy ludu nietylko 
z Panek, lecz i okolicznych parafii. 
Zachęceni przez swego proboszcza, 
parai, anie NAPAR z pomocą 
do budowy kościoła. Nie robiono roz- 
kładów lecz wszystko się robi z dobro - 
wolnych ofiar, które, wedle możności, 
napływają dość znaczne. Do pracy 
przy budowie kościoła stanęli wszyscy 


bez * yjątku i kolejno codziennie przy=* 10 + 


chodzę bezpłatnie, jedynie płatni są 


rzemieślnicy i ich pomocnicy, reszta, «O 


dak wozy i ich pomoc bezpłatnie wed- 
ług kolejności. Frudno wprost uwie- 
"rzyć ażeby taka nieliczna garstka mo 
gła w tak krótkim czasie tyle dokonać, 
a ileż tam już materjałów przygotowa 
no do budowy. EPDE piac jest 
zaeny ks. Mietliński, On sam pierwszy 
przy pracy i ostalni, można go spotkać 


ina rusztowaniach i w cegielni i w le 


sie, s 

Parafianie, widząc dobry przykład, 
śpieszą jak mogą z pomocą. W -dniu 
29 maja przybył do Panek p, W. Gu 
zowski, aby pogawędzić o sprawach 
nas najbardziej obchodzących, a zwła 
szcza Sląska. Po treściwem i pięknem 
przemówieniu do licznie zebranych 
parafian, zebrani, nie bacząc na trudne 
ich warunki życiowe, postanowili przyjść 
z pomocą braci śląskiej i urządzić na 
ten cel znaczek w najbliższą niedzielę. 
Więc zakończyły okrzyki na cześć 
Sląska, braci gornośląskiej, całej Polski 
żjednoczonej i odśpiewaniem „Roty“, 
a także serdeczne podzięki prelegen 
towi za .pracę. | 

Oby tea piękny przykład parafjan 
Pankowskich zgody, j ścij i wza: 
jemnej pomocy Znalazł jak najliczniej- 
szych naśladowców w pracy nad odbu 
dową Ojczyzny. 

Jeżeli praca przy budowie kościoła 
madal tak postępować będzie mury zo- 
- sag dokończone jeszcze w tym roku. 

s. 
też nad dobrobytem i oświatą ludu 
wiejskiego. Zachęcając par. Pankow: 
skich do wytrwania w rozpoczętej pra- 
cy, e zadko: że im przyjdą z 
"śpi w tem i inne okoliczne wio” 
ski. 


Obyśmy jak najwięcej spotykałi się 
zt ar wiadomościami o pracy ladu 
wiejskiego. Okazuje się, że lud nasz 
kocha swoją Ojczyznę i wiarę i dla 
niej niczego nie poskąpi, Nie pozwoli 
wyrwać tej wiary z serca i nie pójdzie 
za hasłami złemi wywrotowców. 

Cześć zacnemu i czcigodnemu ks. 
proboszczowi Mietlińskiemu. Cześć je- 


zza" 


ietlński bardzo gorliwie pracuje `=- 


Dnis 1 Czórwca 1921 r. 


go pracowitym  paratjanom. Cześć 
wspólnej i zbożnej pracy. 


Uczestnik. 

Z Przystajni. u 

W dniu 29 maja 1921 r. odbył się 
w Przystajni wiec, zorganizowany przez 
p. Guzowskiego Instruktora dor = 
R. Obr. Państwa. Zgromadził on tłumy. 
Po przedstawi. niu spraw chwili bieżą 
cej, preiegent wystąp I z gorącym ape- 
lem do społeczuństwa w celu przyjścia 
z pomocą braci górnośląskiej. 

Zarządzona składka dała mk. 2515 
oprócz tego postanowiono w przyszłą 
Bęza KCI, a znaczek na rzecz G. 
Sląska. Wiec zakończyło uroczyste od 
śpiewanie „Roty“. Znana ofiarność par. 
Przystajni daje nadzieję obfitych date 
ków na rzecz powstańców góraoślą- 
skich. Po wiecu uchwalono odpowied= 
nie rezolucje. Ofiary przesłane zostały 
do komitetu plebiscytowego, Za ofiar- 
ncść serdeczne staropolskie Bóg zaa 


kopanja fundamen płać. - 


= - 


Najświeższe wiadomości 
Sytuacja bojowa na Górnym 
Śląsku. 


SOSNOWIEC 315 tel. wł. Komunikat 
bojowy z dnia 80 maja. Niemcy, pomi- 
mo deklaracji złożonej wobec komisji mię 
dzysojuszniczej, źe wstrzymają kroki za: 
czepne, atakują w dalszym ciągu. 
©- Na odcinku północnym w rejonie Po- 
ronów—Kościół św, Anny —Qleśro—Wa- 
chów, zaatakował nieprzyjaciel nasze plą 
cówki. Ataki odparto. 

. Na odcinku Magdamuhle — Drzymała- 
muhle— Małe Stawiszce oddziały podgru- 


py Linke odparły wszystkie ataki nieprzy. 


jaciela, zadając mu cięźkie straty. - 

~ Na odcinku środkowym i pełudnioa 

wym przeciwnik ostrzeliwnje nasze poste 

runki ogniem karabinów maszynowych i 

artyłerji, i 
i Podpisanó: T.ubienieć, 

„szef sztabu Wojsk Powstańczych. 


Wojska angielskię. 


SOSNOWIEC, 31. 5. (Tel, wł) Do 
pola nadeszły pierwsze transporty wojsk 
angielskich, składającego się z jednego 
pułku strzelców królewskich o sile 100 
oficerów i 2 tys. żołnierzy narodowości 
irlandzkiej. 


© Walki w Bytomiu. 


BYTOM, 81. 5. (Tel, wł.) Walki to. 
czące się na ulicach Bytomia przybierają 
chaotyczny charakter, Francuzi rozlepili 
na rogach u'ie ogłoszenie, źc każdy dom 
niemiecki, z którego padnie chociaż jeden 
strzał, zostanie razem z mieszkańcami 
bez pardonu wysadzony w powietrze. 
Radej nocy spodziewane są dalsze 
walki. 


Dymisja ministra skarbu. 


WARSZAWA, 81. 5. (Tel, wł) Mini- 
ster Skarbu dc. Steczkowski zgłosił wczo 
raj dymisję. Jako nastepcę wymieniają 
żyda Benisza z Krakowa. 


w 
Niemcy przeciw Orgeschowi. 


SOSNOWIEC, 31. 5. (Tel. wt.) Dono- 
szą z Katowic, że miasto znajduje się 
codziennie pod terorem Orgeschu. Z po: 
wodu braku wody i żywności położenie 
„ludności jest ciężkie. Ludność niemiecka 
jest już rozgoryczoma do tego stopnia, 
że lada chwila oczekiwać należy wybuchu 
zemsty. 


Rokowania e zswieszenie 
broni. 
WIEDEN, 31. 5. (Tel, wł.) „Chicago 
Tribuno“ doposi z Opola, że przybyli tam 
pelnomocnicy polscy i niemieccy, celem 
podjęcia rokowań © zawieszenie broni, 
przy udziale komisji międzynojuszniczej. 


Dookoła przesilenia gabinetowego. 


WARSZAWA, 81. 5. (Tel. wł.) Dymi. | 


sja gabinetu została oofaięta, Prof. Est- 
reicher odbył dłaższą konferencję z Wi 
tosem, który uczynił propozycję Estrei= 
cherowi przyjęcia teki ministra spraw 
zagranicznych. Profesor Estreicher pro- 
pozycji tej nie przyjął. Nsjwięcej szans 


‘rach wnuczka Wielkiego Cesarza prowa: _ 


objęcia teki mip, spraw zagranicznych ma 
hr. Aleksander Skrzyński. poseł polski 
w Bukareszcie. caya =3 


Koalicja obsadzi 6. Sląsk, 


SOSNOWIEC, 81. 5. (Tel. wł.) Wojsko 
argielskie obsadza północną, włoskie środ 
kową, franccskie południowo-wschodnią | 
część G. Sląska, w 


Krwawe zajście na Uniwer« k 
sytecie Jagiell. ; 


KRAKÓW, 81.5 Tel. wł. Wozorajo ` 
godz. 8 wieczór w Uniwersytecie Jagiol- 
lońskiem miał się odbyć zapowiedziany p 
odczyt ks. Lutosławskiego na temat „Pos 
lityka a młodzież“. 

Część młodzieży uniwersyteckiej jede 
nakowóż nie chelała dopuścić, aby ode | 
czyt się odbył i w tym cslu zwołała, tuż 
przed rozpo :zę:iem odczytu, doraźny wiec 
protestatyjny. Wiec był nadzwyczaj lica: 
ny. Wśród podniecen.go nastroju wygło" 
8z0no 8z61eg przemówień oraz przedsta: 
wlono kilka rezolucji przeciwko ks, SĄ 
sławskiemu, do uchwałenia których jed- 
nki nie przyszło wskutek (rozbieżności 
zdań. 


- l 
A 


Przy końcu wiecu zaszedł przykry in= | 
cydent. Oto nale we westybulu rozległ 
się strzał rewolwerowy. Powstało natych | 
miast z łatwo zrozumiałych powodów o- | 
gromne zamieszanie, Równicześnio ze 
strzałem padł na ziemię zbroczony krwią 
Adám Wolberg, podpor. sanitarny. 35 


Zdaleka i zbliska 


— Nowy tygodnik w Mało: 
polsce. 2 «X pa P 

Z dniem 1 czerwca 1921 roku zaczął 
w Krakowie ` wychodzić `- nowy tygodnik 
polityczny pod tytułem „Mieszezanin*, 

Tygodnik będzie organem Zjednocze: 
pia mieszczańskiego, które coraz to sile — 
niejsze zapuszoza korzenie w Małopolsce. 


Oprema 


A 


l Fi a- A | t 
Wnuczka Napoleona nauczycielką. 
Pacyż dowiedział się, że w jego mu: 


dzi żywot skromny, niemal ubogi, w zu: 
pełnem. osamotnieniu i zapomnienia, — 
Wnuczką tą w prostej linji jest p. 
Mesqard, córka owsgo syna, który w 1806 
r. urodził się cesarzowi z Eleonory da la 
Plaigne, damy dworu Karoliny Marst. 
Urodzenie tego dziecka sprawiło Napo 
leonowi tak wielką radość, że wbrew uło 
żonemm przez siebie kodeksowi powaźnie 
myślał o uznania ayaa a nawet po. pała 
żeństwie z Marją Ludwiką kazał go czę 
to przyprowadzać do pałacu w Tuileries, 
zamierzał obdarować go tytułem i rangą, 
gorąco się him interesował i stale polecał 
go opiece swej matki i siostry Karoliny, 
a ile razy podejmował nową wyprawę 
wojenną podnosił jego dotacją. Po upad- 
ku swim, wielki wygaańca na św. Hole- 
nie nie przestawał myśleć o synu, po 
Syn ten, zwany hr. Leonem, pierwsze 
lata życia spędził w bliskości tronu, a 
następnie prowadził życie burzliwe. Grącz, 
skłonny ao bójek i polejynków, miewał 
napady mistycyzmu. Odsunięty zupełnie 
od rodziny cesarskiej, prowadził procos% 
rodziną Walewskich, którego nie więć aż: 
i zmarł w 1881 r. w Pontoise w zupełnem 
ubóstwie, Oprócz córki, pani Mesnard, 
hr. Leon miał jeszcze 8 synów, z których 


> 
+ 


dwu zmarło, a. jeden żyje samotnie w 4 
'Wogezach. > 18 
„ Pani Mesnard, jeszcze przed wyjściem ` 3 
za mąż, była nauczycielką za 90 franków — 
miesięcznej pensji. Obecnie pracuje da- 
lej w skromnym swoim zawodzie, opłaku 
ias, syna, który źginął podczas ostatniej 
wojny. z e-> 

Ze wszystkich potomków cesarza jeden 
tylko ks, Roland Bonaparte okazał jej 
pewne zainteresowanie, = ZM 

Ambicje wnuczki Napoleona nie są 
wygórowane, Chola'aby uzyskać podwyż 
ką, zresztą należną jej za długie lata 


ZZA. 


S. JAŚ 


sk 


ON 


- ` 
TEATR 


ODEON 


- Progtam od wtorku 51 Maja 
= do piątku 3-go Czerwca r.b. 


95 


Teatr „PAR 


„Zy 


SOLEC 
-ezon od 20 maja 
|. do 2Q września. 


krajowych. Dojazd przez st. 


(Dr Stefan Purski. 
| choreby skórne i weneryczne 


|| przyjmuje codziennie do godz. 
| 10 rano i od 3 do 7-ej wiecz. 


| Kilińskiego M 4. II piętro. 
e ° 


LA 


(Dr. Paweł Broniatowski 


| w Częstochowie ul, Panny Marji t. j. Il Aleja 

— .Nr 21, obok teatru „Paryskiego” 

Choroby: $kórne, dróg moczowych | weneryczne. 

Przyjmuje od 9—12 rano i od 4—7 po poł 
Panie od 12—1 w poł. 


dł e 
H 

D | 
i T, 


„a 


Dr. Wacław Kon 
| 


choroby wewnętrzne 
Do rj 


` (spec. żołądka i kiszek) 
tiai od 4-ej do 6 p.p. ul. Panny 

arji 831 w pracowni bakterjologicz- 
- nej od 6 do 7-eji pół wiecz, 
Pracownia bakterjologtena (ul. Pan- 
ny Marji 31 lewa oficyna) otwarta 
codziennie od9-ej do 12-ej i od 5-ej 
Aska do 8-ej wiecz, 


3 i ń Lekarz-dentysta a 
_ Michał Grejniec 
= ul, Panny Marji (l Aleja) Nro. 


 Prsyjmuje codziennie od 9-ej rano do 1 po poł, 
ogł „AG? od 3—7 wiecz. Telefon 250 4 


| ZZA |. EE 


x 
= LEKARZ. DENTYSTA 


Artur Broniatowski 
Ę rzyjmuje od 9 A Ea p. i 


od: 3 do 7 wiecz, 


=] GWIAZDA === 


KABARETOWA 


Y S 
Fragment z piekła bolszewickiego w 6-ciu wielkich częściach p. t. 

m La a Or Z y m yę 
cie i honor Ojczyźnie 
z rodakiem naszym STRZYŻEWSK IM: w roli głównej. 


Zdjęcia do tego obrazu dokonane są częściowo na Krymie w 


Obraz powyższy cieszył się olbrzymim powodzeniem w Kino - Teatrze 
--» ai s „Stylowym“ w Warszawie. 


ZAKLAD WÓD MINERALNYCH 
SIARCZANO-SŁONYCH. 

znanych ze swej skuteczności w reumatyzmie, 

artretyzmie, chorobach skórnych nerwowych, 

a 5 przymiocie. Kąpiele błotne, słoneczne, Hydropatja. 

Ordynować. będzie dr. WI. Harajewicz, Ceny kuracji niższe jak w innych zdrojowiskach 


felce lub st. kolei galicyjskiej Szczucin, skąd 15km do Solca. 
Prospekty wysyła: Zarząd Solca, poczta Stopnica, ziemi. Kieleckiej, 


| Członków Częstóchowskiego Stowarzyszenia Rolniczego z następującym porząd: 


ËR gdakior i Wydawca: Adam Pacioskowski, 


7 '„MORJER CZĘSTOCHOWSKI” dnie 1 Czerwca 1921 r. 4. 
ME 0, 
Nad program: 
Szkoła 
Pilotów 
Polskich. 


- Zdjęcia z natury. 


Dramai w 5 ciu aktach, z życia pewnej znanej urodziwej bohaterki estradowej. 
W roli głównej: syna E STERA CARENA. 


Ceny miejsc zwykłe. 


I 


Program od środy 1 go do niedzieli 5-go 
Czerwca 1921 roku 


K | ke 


Dla młodzieży dozwolone 


Jałcie przez wytwórnię „RUŚ“ częściowo w Paryźu dokąd fabryka rosyjska w ucieczce przed bol- 
szewikami przeniosła swą siedzibę. | 


W obrazie tym ilustrowane są wszystkie fazy piekła bolszewickiego, oraz krecia robota agitatorów bolszewickich. 


Pomimo kosztownej dzierżawy obrazu — ceny miejsc 
nie podwyższone. 


PAPIER. TEKTURY 


wi szelkiego 
rodzaju 


we wszystkich gaturuach 
i grubościach 
W WIĘKSZYCH ILOŚCIACH ZAWSZE NA SKŁADZIE 


Fabryczny skład 


Wiedeń- z 
papieru eń-Kraków-Warszawa, 


4 n Contr.: Wiedeń |. Bauermarkt 19. 
ulica Dietlowska L. 50. 


SAMUEL INSLICHT 


Fiija: Kraków, 


e 


` 
Kto chce mieć za pieniądze tanie 


dobre i ładne ubranie, 

by po tem nie mieć żadnej troski 

n'echaj wie, że w Alei Il jest Częstochowski, 
gdzie znajdzie najlepsze szewioty, 
batysty, wełny ji cOOVer-coty, 

A więć spięszcie do sklepu wszyscy 
panie, panowie, dalecy i bliscy 


S. Częstochowski 


II Aleja Nr, 25. 


Ze Stowarzyszenia Rolniczego. 


W dniu i8-go Czerwca 1921f r. o godz. il przed pot. 


w lokalu własnym Stowarzyszenia przy uł Kilińskiego N 3 w Częstochowie, 
odbędzie się 


drugie likwidacyjne Zebranie 


kiem dziennym: 
1. Wybór przewodniczącego. NIKT 


> : ae, : z kupujących nie powinien pi 
2. Odczytanie protokułu z pierwszego likwidacyjnego Ze: zakupów zanim nie zajdzie do lirmy 
brania w dniu 18 Maja r. b. | x: 


JJ RZĄSIŃSKIEGO 
3. Sprawa likwidacji Stowarzyszenia. 


Kościuszki 19:a w podwórzu lewa oficyna 
gdzie zawsze najtaniej i na lepłej kupić 
, „Wobec ściśle wyznaczonego terminu, w którym ma być dokonana likwi- |można wszelkie płótna, wełny, bostony, kor- 
dacja Stowarzyszenia, ostateczne uchwały muszą zapaść w dniu 18 czerwca r.b, | "im. batyoty, kretony, kapy, chust- 
ku czemu zebranie to musi być prawomocne. rlr 
Gdyby mimo usilnych zabiegów Zebranie w dniu 18 Czerwca nie doszło mE 
do skutku będzie musiało z konieczności odbyć się w 2 im terminie t. j. dn. 2 go i sę R 
Lipca 1921 r. —będzie to jednak już wykroczeniem poza ostateczny termin 30 go cy acj äia 
` Komenda Pol:cji-P. powiatu Często- 


Czerwca, a okoliczność ta może nastręczyć trudności w formalnych sprawach 
likwidacii. k 


; Z powyższych względów liczne przybycie p. p. Członków nagijZebranie Chowskiego podaje do wiadomości, że 
jest rzeczą nader pożądaną. w d 


niu 3-go czerwca r.b. o godz. 10-ej 
przed południem odbędzie się. na p 
sterunku ` Konnego: Oddziału przy ul. 
«Parkowej Nr. 12, licytacja 2-ch koni — 
klaczy lat 6 i ogiera lat 4. 
t Komendant Policji P., 
> pow. Częstochowskiego. 
a w PEER 
przedam ręczne kino panora- 


ma i gramofon. Wia- 
domość I Al, Nr. 9 m. 10. HE 


PRZ Tanino w dobrym stanie. Wia- 
UPIĘ ioność w „Kurjerze”, A f 
posady praktykanta 
Poszukuję gospodarczeg u od 
zaraz. Wiadomość w „Kurjerze*. 


mn 
Sprzedam EU mony, 


| ; '© stylowy, palisandro- 
„ wy 1 lustro, Wiadomość o ioa oc 
z „kartę powołania na imię 
” : Zgubiono! p = Mojżesza 
=. Liebiskinda. 
a a a 
Zgubiono gorimoneitg zawtera- Kart 
8ziuczne, nawe połamane. Kupu- 


ącą .1500 mk, i pamiąt- 
kową broszkę. Łaskawy znalazca zechc6 zwró- Zeb je. laboratorjum dentystyczne | 
Aleja 10, piace ceny najwyższe. 


cić za wynsgrodzeniem do „Kurjera*. 
a z e 


Gdbiio w Drukarni „Udziąłowej” 


(głoszenia i prenumeratę 
dla „Kurjera Częstochowskiego” 


przyjmuje w Zawierciu  ===Z==—= 
Biuro Dzienników i Ogłoszeń p.f. „POST Erps 


JAN MACH, UL. KRAKOWSKA 42., || 
Tamże sprzedaż pojedyńczych Ne Ne „Kurjera”. 


zwolnienia, na imię lzaaka ror- 
mana zgubiono, t 


do sprzedania. Kto chce 
nabyć, proszony jest o 
przesłanie swego adrósu pod poste - restante 
Częstochowa dla M. G. 


Kanarek 


